
Wszyscy pomagamy komisarzom spisowym w ich pracy!
Zwycięska 
realzacja planów 
produkcyjnych

KATOWICE (PAP). Wiel
kie swe święto — „Barburkę** 
załogi górnicze witają nowy
mi zwycięstwami produkcyj
nymi w walce, o przedtermi
nową realiz cję zadań pier
wszego roku Planu 6-letnie- 
go. Dumne me dunki, witają 
ce „Dzień Górnika" przedter 
minowym wykonaniem planu 
rocznego, napłynęły w dniu 
2 bm. oil załóg górniczych 
kopalni „Czerwona Gwardia**, 
„Szombierki** i „Bytom**.

4 grudnia — Dzień Górnika

Ofiarna praca górników
wzmaga naszą potęgę gospodarczą i obronną
Pozdrowienia KC Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotniczej

Górnicy, technicy i sztyga
rzy, inżynierowie, pracownicy 
górnictwa polskiego!

TT" OMITET Centralny Pol
eskiej Zjednoczonej Partii 

Robotniczej pozdrawia was 1 
składa wam najlepsze życze
nia z okazji „Dnia Górnika’’.

W Polsce Ludowej doroczny 
„Dzień Górnika” stał się dniem 
radości | dumy z dokonanych 
osiągnięć czołowego oddziału 
polskiej klasy robotniczej.

Doniosłe osiągnięcia polskie 
go górnictwa są wyrazem nie
zwykłego poświęcenia, ofiar
ności naszej braci górniczej, 
którą szczyci się cały naród. 
Setki tysięcy górników doko
nuje wielkiego, ofiarnego i bo 
haterskiego wysiłku, by w 
dziedzinie przemysłu węglowe 
go j górniczego wcielić w ży
cie nasz wielki, wspaniały i 
porywający Plan 6-Ietni. Set
ki tysięcy górników wzmaga 
z dniem każdym swój udział 
w twórczej pracy, która przy
sparza Polsce nowych sił i no 
wych zdobyczy, która krzepi 1 
wlewa w serca zapał, i wiarę 
w sprawiedliwą j szczęśliwą 
przyszłość.

Komitet Centralny Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotni
czej wyraża podziękowanie 
górnikom za ich ofiarną i o- 
wocną pracę, która wzmaga 
potęgę gospodarcza i obronną 
naszego Państwa Ludowego i 
przyśpiesza nasz marsz do so
cjalizmu.

KC PZPR pozdrawiając gór 
ników z okazji ich święta wzy

Wysokie 
odznaczenia 
dla młodych górników 
przodowników pracy

WARSZAWA. (PAP). Prezydent 
R. P. Bolezław Bierut nadal z o- 
kazji „Dnia młodego górnika", 
obchodzonego dnia 3 grudnia po 
raz pierwszy w Polsce, wysokie 
odznaczenia państwowe młodym 
górnikom, absolwentom państwo
wych Szkół Przysposobienia Prze
mysłowego, dziś czołowym przo
downikom pracy.

Orderem „Sztandar Pracy" II 
ki. odznaczeni zostali: Erwin Oleś
— rębacz — uczeń z kopalni „Dę- 
bleńsko", założyciel brygady mło 
dzieżowej, wykonujący przeciętnie 
128 proc, normy 1 Paweł Janosz
— rębacz, uczeń z kopalni „Ry
dułtowy, czołowy przodownik pra 
cy tej kopalni.

Kilkudziesięciu Innych młodych 
górników — absolwentów SPP, wy 
różnlających się w pracy zawo
dowej i społecznej, odznaczonych 
zostało Srebrnymi 1 Brązowymi 
Krzyżami Zasługi.

Dyplomy inżyirerskie
KRAKÓW, PAP. W auli Akade

mii Górniczo-Hutniczej w Krako
wie odbyła się uroczystość wręczę 
nla dyplomów Inżynierskich <0 za 
slużonym technikom różnych spe 
cjalnośct górniczych.

Nowi Inżynierowie to szczegól
nie wybitni fachowcy 1 praktycy 
przemysłu węglowego Polski Ludo 
wej, "

w» załogi wszystkich kopalń 
do wytężenia sił dla wykona
nia dalszych, wielkich i trud
nych zadań, któro stoją przed 
górnictwem polskim.

Trzeba konsekwentnie i sy
stematycznie walczyć o wzrost 
wydajności pracy, o oszczęd
ność i obniżenie kosztów wła
snych. pamiętając, że nowy, 
sprawiedliwy ustrój społecz
ny można urzeczywistnić tyl
ko przez wytężoną, ofiarną, 
planową, dobrze zorganizowa
ną pracę.

Przed górnikami polskimi 
stoi ważne zadanie opanowa
nia nowoczesnej techniki oraz 
umiejętnego i całkowitego wy 
korzystania nowego sprzętu 
technicznego, mechanizmów, 
wrębiarek, ładowarek, „ka
czych dziobów”. przenośni
ków.

Trzeba rozszerzać i umac
niać wspaniały ruch współza
wodnictwa pracy między gór
nikami, oddziałami, kopalnia
mi i zjednoczeniami.

Trzeba wprowadzić powsze
chną, masową, zdecydowaną 
walkę o żelazną, socjalistycz
ną dyscyplinę pracy w na
szych kopalniach i w naszych 
zakładach. Należy ostro wal
czyć z łazikowaniem i zanied
bywaniem sie w pracy, wal
czyć z tymi, którzy usiłują ła
mać socjalistyczną dyscyplinę 
pracy.

Naczelnym zadaniem każdej 
kopalni powinna być walka z 
awariami, wałka z wadliwa 
organizacją pracy, walka ze 
wszystkim, co utrudnia równo 
mierne, systematyczne, co
dzienne wykonanie planu.

Górnicy, którzy od wielu lat 
pracują w swym zaszczytnym 
zawodzie, winni otoczyć tro
skliwą opieka młode kadry 
górnicze, przekazywać im swe 
doświadczenie i okazywać sy 
stcmatyczną pomoc w prze
zwyciężaniu trudności < w pod 
noszeniu swej sprawności pro 
dukcyjnej.

Trzeba zachowywać wielką, 
rewolucyjną, klasową czuj
ność. aby do naszych kopalń i 
zakładów nie przeniknął ża
den dywersant i sabotażysta.

Trzeba szerzej wprowadzać 
do praktyki górniczej dośwlad 
czenia nrzodu.iacych górników 
radzieckich i wzory radziec
kiej mechanizacji w górnic
twie. Przyjaźń ZSRR przy
kład ZSRR, pomoc ZSRR ułat 
wi nam stworzenie z naszego 
górnictwa przemysłu nowo
czesnego, zmechanizowanego, 
socjalistycznego.

Komitet Centralny Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotni
czej jest przekonany, że gór
nicy polscy z honorem wyko
nają wielkie i ważne zadania, 
które stoją przed nimi — że 
w szeregach ludzi walczących 
o pokój pracować będą ze 
zdwojona energia, że włożą w 
swą prace cały swój wysiłek, 
zapał, myśl 1 serce i że nadal 
iak dotychczas, kroczyć beda 
w pierwszym szeregu budo
wniczych socjalizmu w na
szym kraju.

Komitet Centralny Polski-i 
Zjednoczonej Partii Robotni
czej wyraża głębokie przekona 
nie, że górnicy polscy, wierni

swym rewolucyjnym trady
cjom, tradycjom proletariac
kiego internacjonalizmu, swą 
ofiarną i wydajną pracą wzmo 
gą siły międzynarodowego o- 
bozu pokoju i postępu. Pomni 
Orędzia przyjętego w imieniu 
80 narodów, w imieniu całej 
postępowej ludzkości na II 
Światowym Kongresie Pokoju 
w stolicy naszej ojczyzny — 
w Warszawie, górnicy polscy 
wzmogą swój udział w wiel
kiej i szlachetnej walce o po
kój. Ponadplanowymi tonami 
wydobytego węgla, rudy, ropy 
naftowej wymierzą potężny

Narodowy Spis Powszechny trwa
Sprawny przebieg Spisu w Koszalinie

Już od godziny 8-ej rano w 
dniu 3 bm. wszyscy Komisa
rze Spisowi mimo deszczowej 
pogody znajdowali się na tero 
nie miasta. Prace rozpoczęto 
zgodnie z planem, aby zakoń
czyć ją jak najwcześniej. Na 
przystanku autobusowym MKS 
przy ul. Jana z Kolna, spoty
kamy grupę Komisarzy Spiso-

Uroczysta akademia
w 2S- tą rocznicę zgonu

Stefana Żeromskiego
WARSZAWA (PAP). Z okazji 25-tc.j rocznicy zgonu Ste

fana Żeromskiego odbyła się w dniu 2 bm. w sali Państwo
wego Teatru Polskiego uroczysta akademia, inaugurująca 
zorganizowany pod protektoratem Prezydenta R. P. Bole
sława Bieruta ogólnopolski obchód ku czci znakomitego pi
sarza.

W loży honorowej zajął 
miejsce Prezydent R. P. Bo
lesław Bierut w towarzyst
wie premiera J. Cyrankiewi
cza.

Na uroczystość przybyli 
członkowie Rady Państwa i 
Rządu, przedstawiciele władz 
naczelnych PZPR, stronnictw 
politycznych i organizacji spo 
łecznych, przodownicy pracy 
oraz świat artystyczny stoli
cy. Oddzielną lożę zajęła wdo 
wa po wielkim pisarzu. Anna 
Żeromska, z córkę) Moniką.

Zagajając akademię, prezes 
Związku Literatów Polskich 
Leon Kruczkowski uwydatnił 
momenty, dzięki którym pełna 
przeciwieństw twórczość Stefa 
na Żeromskiego jest i pozosta
nie w literaturze naszej do
brem o trwałej wartości. „Jej 
prawda społeczna — oświad
czył m. inn. mówca — przema
wia przede wszystkim tam, 
gdzie najsilniej przemawia 
prawda artystyczna, w nieza
pomnianych, przejmujących na 
zawsze obrazach człowieka cier 
piącego, w realistycznych obra
zach jego niedoli społecznej i 
narodowej.

Dłuższą prelekcję o twór
czości Żeromskiego wygłosił 
Kazimierz Wyka, profesor Uni 
wersytetu Jagiellońskiego.

W części artystycznej aka
demii fragmenty prozy Stefana

cios angloamerykańskim pod
żegaczom do nowej wojny 
światowej, przyczynią się do 
pokrzyżowania machinacji im
perialistów. przyczynią się do 
zachowania i utrwalenia po
koju. przyczynią się w swym 
głębokim patriotyźmie do 
wzmocnienia naszego państwa 
ludowego, do rozkwitu i chwa 
ły narodu polskiego! Niech 
żyją polscy górnicy, czołowy 
oddział budowniczych socja
lizmu!

Komitet Centralny 
Polskiej Zjednoczonej Partii 

Robotniczej

wych z wypchanymi teczkami 
zawierającymi formularze. Jesz 
cze parę słów między sobą, jesz 
cze przypomnienie sobie nawza 
jem szczegółów ważnych in
strukcji i grupa rozchodzi się 
do pracy na przydzielone rejo 
ny i obwody.

U miejskiego Komisarza Spi 
sowego przy MRN od wczes-

Żeromskiego recytowali artyś
ci Państwowego Teatru Polskie 
go. Ponadto wystąpiła Halina 
Czerny - Stefańska i Tadeusz 
Wroński.

Uczą się z możliwością opuszczenia miasta

Amerykanie zapowiadają
zniszczenie Phenianu

LONDYN (PAP). Korespon
dent Reutera donosi z Tokio, 
te dowództwo amerykańskie 
wydało rozkaz zniszczenia 
Phenianu. Licząc się z prawdo 
podobieństwem opuszczenia 
tego miasta, dowództwo ame
rykańskie nakazało przed ewa 
knowaniem Phenianu znisz
czyć wszystkie mosty, urządzę 
nla komunikacji miejskiej, 
budynki i elektrownie, wodo
ciągi i zakłady przemysłowe.

DZIENNIK ClIlftSKI 
O DZIAŁANIACH 

WOJENNYCH W KOREI

PEKIN (PAP). Dziennik pe
kiński „Głos Ludu” w kores
pondencji z Korei pisze. że 
kontrofensywa rozpoczęta 
przez armię północno - kore-

Fala protestów przeciwko
zbrodniczym planom imperialistów

objęła wszystkie warstwy
społeczeństwa amerykańskiego

NOWY JORK (PAP). Rada Na
rodowa Komunistycznej Partii Sta 
nów Zjednoczonych ogłosiła oświad 
czenle piętnujące ujawnione 
przez Trumana zbrodnicze 
plany użycia bomby atomowej w 
wojnie koreańskiej. Oświadczenie 
wzywa społeczeństwo amerykań&ltl* 
do niezwłocznego podjęcia akcji 
protestacyjnej przeciwko szaleń
czym planom Trumana.

Bezwstydna groźba Trumana — 
czytamy w deklaracji komunlstycs 
nej partii USA — wstrząsnęła ca
łym światem 1 pokazała amerykań
skim matkom 1 ojcom, jak nisko 
Truman ceni życie ich dzieci. Na
deszła chwila, w której trzeba skrę 
pować ręce szaleńcom atomowym 
— imperialistom amerykańskim. 
Wszyscy Amerykanie powinni na 
tychmtast przyłączyć się do chóru 
głosów narodów świata, domaga
jących się pokoju. miejsca dla 
Chin Ludowych w ONZ.

Przedstawiciel światowej -ady 
kościołów protestanckich. Noids. 
oświadczył, ża należy potępić za
równo groźby użycia bomby ato
mowej, jak 1 plan inwazji na Man 
dżurię.

Komitet obrony pokoju w sta 
nie Maryland wysłał depeszę do 
Trumana. zawierającą protest 
przeciwko groźbie użycia bomby 
atomowej. Depesza stwierdza, że 
społeczeństwo amerykańskie z 
przerażeniem i ze wstrętem odrzu

nych godzin rannych panuje 
ożywiony nich. Komisarz Miej 
ski, ob. Zawierowski, udziela 
ostatnich wyjaśnień komisa
rzom obwodowym.

Kontaktujemy się z prowa 
dzącymi pracę Komisarzami 
Spisowymi w terenie. Ob. Ire 
na Sobieraj komisarz na obwód 
nr 6 obejmujący ulicę Grun
waldzką, Spółdzielczą i Herbo 
wą zapewnia, że w pracy swej 
nie napotyka na żadne trudno
ści.

— Wszędzie, gdzie byłam 
przyjmowano mnie bardzo życz 
liwie. i udzielano chętnie rze
czywistych i zgodnych z praw 
dą odpowiedzi. Wiem, że wróg 
klasowy próbował wprowadzić 
w błąd mniej uświadomionych 
ludzi, jednak — jak stwierdzi 
łam — masy pracujące Koszali 
na znają znaczenie Powszech
nego Spisu Narodowego v Pla 
nie 6-letnim i dlatego też wśród 
Koszalinian plotki i wrogie pod 
szepty nic odniosły żadnego 
skutku.

Ob. Jan Rudzin, Komisarz 
Spisowy na obwód nr fil, wyra 
ża swe zadowolenie, że zoBtał

fińską i ochotników chińskich 
— rozwija się pomyślnie. Agre 
sywnym wojskom amerykań
skim i lisynmanowskim zada
no druzgocące ciosy. Wojska 
ludowe ściągają cofających się 
żołnierzy amerykańskich i o- 
taczają nieprzyjacielskie gru
py wojskowe. Główne siły 
amerykańskie na tym odcinku 
frontu stoją w obliczu załama 
nia się i zniszczenia. Wśród 
żołnierzy amerykańskich pa
nują nastroje paniczne.

Dziennik wzywa naród chiń 
ski do wzmożenia swych wy
siłków w celu okazania popar 
da dla żołnierzy Koreańskiej 
Republiki Ludowej i dla ochot 
ników chińskich, by zadać 
cios agresorom amerykań
skim. pomóc Korei i donrowa 
dzić do pokoju*

ca sugestie użycia broni atomo
wej.

Depesze, protestujące przeciwko 
szaleńczym planom Trumana, wy
słali również przywódcy komite
tów pokojowych w USA.

Dzienniki donoszą, że członko
wie kongresu są zasypywani lista 
mi od swych wyborców, domaga 
jących się pokojowego uregulowa 
nia problemu koreańskiego.

Dziennik „Detroits News" ogło
sił ankietę, która ujawniła, że 90 
proc, mieszkańców Detroit jest 
przeciwnych wojnie 1 odrzuca mo 
źllwość użycia bomby atomowej.

Fala protestów przeciwko zbrod 
niczym planom Trumana ogarnę
ła niebywale rozmiary i cbjęła 
wszystkie warstwy społeczeństwa. 
Dzienniki donoszą, że premier 
Attlee otrzymuje tysiące listów 1 
depesz od organizacji społecznych 
1 <>d poszczególnych obywateli z 
protestami przeciwko szaleńczym 
planom Trumana. Mechanicy stocz 
nl Clydebank powzięli • jednomyśt 
nie rezolucję, w której stwierdzi 
li, że w wypadku użycia bomby 
atomowej rozpoczną natychmiast 
strajk protestacyjny.

Organizacja Labour Party Irian 
dii północnej powzięta uchwałę, 
w której domaga się by premier 
Attlee zażądał od Trumana zapew 
nienia, że bomba atomowa nie zo 
stanie w żadnym wypadku Użyta.

przydzielony do pracy na 
obwód, w którym sam zamiesz 
kuje.

— Żadne ewentualne próby 
ukrycia rzeczywistych faktów 
nie ujdą mojej uwadze gdyż 
— mówi ob. Rudzin — wszyst
kich tu doskonale znam.

Nastrój i zrozumienie dla 
akcji spisowej wśród mas od- 
zwierciadlają wypowiedzi robot 
ników i pracowników przed
siębiorstw koszalińskich.

Ob. Synak — pracownik 
PAGED-u — stwierdza, że sta 
tystyka oparta na dokładnych 
danych potrzebna jest do pro
wadzenia gospodarki w Planie 
C-letnim.

—Dużo wartościowych i zdol 
nych fachowców marnuje się 
na innych stanowiskach — mó 
wi żona kierowcy PKS-u ob. 
Witkowska. Spis umożliwi pań 
stwu wykorzystanie wszystkich 
sił oraz zorientuje dokładnie 
władze o warunkach w jakich 
ty jemy.

Życzliwe przyjęcie komisa
rzy spisowych i udzielenie im 
potrzebnych informacji jest 
dowodem głębokiego zrozumie
nia ważności sprawy, przez ma 
sy a j^ednocześnie dało od
powiedź, tym którzy usiłowali 
wprowadzić mieszkańców nasze 
go miasta w błąd przez kłamli
wą i wroga propagandę.

(Gor)

Deportowani 
demokraci hiszpańscy 
ży;ą w potwornych 
warunkach

GENEWA (PAP). Jak donoszą z 
Paryża, na łamach pisma „La 
Solr" ukazała się seria artykułów 
pióra adwokata Brandon. który 
z ramienia francuskiego komitetu 
obrony imigrantów odbył podroż 
na Korsykę i badał warunki, w Ja 
kich przebywają deportowani tam 
przez, rząd francuski demokraci 
hiszpańscy.

Brandon z najwyższym oburze
niem stwierdza, że zesłani demo
kraci hiszpańscy, wśród którym 
większość stanowią bohaterowie 
francuskiego ruchu oporu oficero 
wie armii francuskiej, odznaczeni 
wysokimi orderami, Inwalidzi luli 
ciężko chorzy — pozostają tia K»r 
sycę w potwornych warunkach. (i- 
rągającycb najelenientarn<e.lsz.sm 
potrzebom ludzkim.



Naród chiński stawi czoło
każdej agresji imperialistycznej

Na pokój nie będziemy czekać
z założonymi rękami

Oświadczenie przedstawiciela Chin Ludowych
na posiedzeniu Rady Bezpieczeństwa

NOWY JORK. (I'AJ*). Na poaieUaeiuu *4 dnia 1 (rudaia Rada 
Bezpieczeństwa ONZ wznowiła rozpatrywanie skargi w sprawie 
amerykańskiej Inwazji zbrojnej na Taiwan, jak równiej osławio
nej „skargi na agresję przeciwko Republice Koreańskiej**,

Pierwszy przemawiał przedsta
wiciel Wielkiej Brytami. Jebb, 
który poparł wniosek delegacji 
francuskiej o poddanie pod gło
dowanie wspólnej rezolucji sze
ściu państw. Broniąc imperiali
stycznej polityki mocaratw za
chodnich w Azji, Jebb powtórzył 
oszczercze zmyślenia prowodyrów 
bloku anglo-amerykańitkiego, we
dług których wydarzenia w Korei 
zaczęły się. rzekomo, rui „agresji" 
północnych Koreańczyków. Mó
wiąc o Taiwanie Jebb gołosłownie 
negował fakt agresji amerykań
skiej przeciwko Chinom i oówtad 
ezył, te statut Taiwanu „wymaga 
lozstrzymuęcia międzynarodowe
go". Usiłował on połączyć roz
strzygnięcie sprawy Taiwnnu z 
taktem udziału ochotników chiń
skich w działaniach wojennych 
w Korei.

Położyć kres anesjl 
przeciw Ta* watowi
Przedstawiciel Związku Radziec

kiego Malik wskazał, że ani Jebb, 
ani Austin nie byli w stanie oba
lić faktów, przytoczonych w de
klaracji radzieckiej, demaskującej 
agresję amerykańską przeciwko 
Taiwanowi.

Malik podkreślił dalej, że po
stępowanie Anglii na Malajach 
oraz interwencja amerykańska w 
Korci wskazują, że obe te mo
carstwa Imperialistyczne uznają 
tylko dyktat, mający na celu 
wprowadzenie niewoli ogniem I 
mieczem.

Deklaracja radziecka — oświad
czył Malik — uważa, że sprawa 
Taiwanu Jest najważniejszym 
punktem porządku dziennego Ra
dy. nada Bezpieczeństwa powinna 
rozpatrzeć sprawę agresji prze
ciwko Taiwanowi t powziąć spra
wiedliwą decyzję. Decyzji takiej 
domaga się nie tylko obecny tu 
przedstawiciel Chińskiej Republi
ki Ludowej, lecz 1 łn-mllionowy 
naród chiński. Koła rządzące USA 
powinny niezwłocznie położyć 
kres agresji przeciwko Taiwano
wi 1 wycofać swe wojska z tego 
terytorium.

Oskarżenia Chińskiej 
Republiki Ludowej 
sa nie de oha'enia

Po przemówieniu Malika, zabrał 
głos przedstawiciel Chińskiej Re
publiki Ludowej, i Wu Hslu-cruan
— Przedstawiciel USA Austin — 
podkreślił delegat Chin Ludowych
— dwukrotnie odmawiał odpowie 
dzi na oskarżenia, przedstawione 
Radzie przfz ministra Czou Ka
lał. a demaskujące agresję ame
rykańską przeciwko Taiwanowi. 
Świadczy to, że oskarżeni* Chiń
skiej Republiki Ludowej sa nie 
do obalenia.

Rząd ehtńtki — stwierdził mów 
ca — już dawniej zawiadamia!

1 — 13 orania — „Dni Przeciwgruźlicze"

Walka z gruźlicą
czdowym zadaniem siużby zdrowia

cis 1 pracy, jak 1 rozbudowę apa
ratu służby zdrowia do walki z 
gruźlicą.

W wyniku tego oraz dzięki 
szczepieniom przeciwgrużllcznjrm, 
którym objęto około 3 miliony o- 
sób, S-krotnie spadła liczba zacho 
rowań.

Mamy obecnie w Polsce 4 razy 
więcej poradni przeciwgruźli
czych, niż w r. H.U. Liczba łóżek 
w sanatoriach przekracza dziś 15 
tys., a więc wypada ponad S na 
10 000 osób. Oznacza tn 4-krotny 
wzrost w stosunku do okresu 
przedwojennego. Przeszło S-krot
nie wzrosła liczba łóżek w pre
wentoriach dla dzieci.

W okresie Planu 6-letniego za
gadnienie walki z gruźlicą zajmle 
Jedno z czołowych miejsc wśród 
zadań służby zdrowia. M. Inn. sa
natoria będą dysponowały w 1911 
»ok« kłuto M ty*, łóżek.

1 grudnia br. rozpoczęły się, 
pod protektoratem Ministra Zdro
wia Tadeusza Michejdy, „Dni 
przeciwgruźlicze**, organizowane 
przez. Polski Czerwony Krzyż.

Specjalna akcja „Dni przeciw
gruźliczych" — oświadczył m. In. 
prezes Zarządu Głównego PCK dr 
Kostkiewicz — ma na celu zazna
jomienie mas robotników i chło
pów z tą groźną chorobą społecz
ną. pozostawioną nam w spadku 
po rządach kapitalistycznych.

Przez masową wielką akcję o- 
światową, uświadomimy wszyst
kich ludzi pracy, że przestrzega
nie podstawowych zasad higieny 
to elementarny warunek uniknię
cia gruźlicy oraz, że gruźliea jest 
lawo uleczalna w wypadku, g<95* 
chory podda się leczeniu w po
czątkowym okresie choroby. .Pań
stwo ludowe dokonało olbrzymich 
wkładów zarówno w poprawę Ap-

Raclę Bezpieczeństwa o gwJłcciuu 
pizez Stany Zjednoczone powietrz 
nych granic Chin. W nalotach na 
terytorium chińskie brało udział 
przeszło 1000 samolotów amery
kańskich i w następstwie tych 
nalotów wyrządzono szkody mie
niu chińskiemu j zamordowano 
obywateli chińskich. Proszę Radę 
Bezpieczeństwa, by omówiła spra 
wę tej agresji.

Następnie mówca stwierdził, że 
27 czerwca amerykańska 7-ma flo 
ta wtargnęła na wody terytorial
ne Taiwanu. aby odciąć Chińską 
Republikę Ludową od tej części 
swego terytorium.

Oświadczenie Bevina i Attlee

DEBATA NAD POLITYKA ZAGRANICZNA
w angielskiej Izbie Gmin
LONDYN (PAP). W Ubić Gmin odbyła się 2-dniowa 

debata, nad polityką zagraniczną, w toku której znalazły 
wyraz obawy szeregu posłów przed konsekwencjami awan
turniczej polityki Stanów Zjednoczonych.
Debatę zainaugurował brytyj 

ski minister spraw zagranicz
nych Bevin. Wezwał on do 
traktowania problemów mię
dzynarodowych „z wyjątkową 
ostrożnością”.

Co się tyczy celów polityki 
brytyjskiej w Korei — Bevin 
solidaryzował się z amerykań
ską agresją zbrojną w tym 
kraju. Dodał on jednak, że 
rząd ahgiełski nie uznaje wła 
dzy rządu Li-Syn-mana poza 
obrębem Korei południowej.

Poruszając sprawę uznania 
przez Wielką Brytanię chiń
skiego rządu ludowego. Bevin 
Dowiedział: „uważaliśmy za 
rzecz słuszną uznać realny 
stan rzeczy". Wyraził on na
stępnie „ubolewanie”, że „nie 
udało się nawiązać pełnych 
stosunków dyplomatycznych”. 
W tej mierze — oświadczył 
Bevin — nasza polityka nic 
osiągnęła celu. Z drugiej stro 
ny fakt że nasi przedstawicie
le w Pekinie mają dostęp do 
władz chińskich, jest moim 
zdaniem, wielkim plusem.

Brytyjski minister spraw za 
granicznych zakomunikował, 
że w następnym tygodniu Sta
ny Zjednoczone, Francja i An 
glia odbędą trójstronna nara
dę w Paryżu, by opracować 
szczegółowe odpowiedzi na 
notę radziecką, proponującą 
zwołanie konferencji mini
strów spraw zagranicznych 
Wielkiej Czwórki.

Labourzysta Yates mówił o 
problemie niemieckim przy 
czyni ostrzegał przed niebez-

Wu Haiu-czuan przypomniał, te 
po drugiej wojnie światowej Sta
ny Zjednoczone wydały 6 miliar
dów dolarów na to, by reakcyjna 
klika kuomintangowska mogła 
rozpętać niebywałą w swym olrru 
cieństwie wojnę domową, podczas 
której klika ta wymordowała kil
ka milionów obywateli chińskicn. 
Wu Hsiu-czuan zapytał Austina, 
czy nie uważa tego za agresję. 
Zapytał on również, czy możliwa 
jest sytuacja, w której imperiali
ści mieliby prawo dokonywać a- 
gresjl, a napadnięty naród nie 
miałby prawa stawiać oporu.

Czasy te minęły — oświadczył 
mówca — Naród chiński stawi 

czoło każdej agresji Imperiali
stycznej.
Kończąc, przedstawiciel Chin 

Lądowych oświadczył, że w

pieczeństwem katastrofalnej 
sytuacji ekunomicanej w Niem 
czech Zachodnich 1 przed imu 
szaniem Niemców do remiłi- 
taryzacji. Oświadczył cm, że 
remilitaryzacja Niemiec Za
chodnich zagraża całemu świa 
tu i te może ona spowodować 
„wojnę domową w Niem
czech, która następnie rozwi
nie się w szerszy o wiele kon 
Hikt”.

Mówca wzywał do ustępstw, 
kompromisu, rokowań i wszczę 
cia rozmów w sprawie pokoju 
w Europie i na Dalekim 
Wschodzie.

Labourzysta Jones stwier
dził. że amerykańska polityka 
interwencji zbrojnej na Dale
kim Wschodzie „napawa wie
lu ludzi poważnym niepoko
jem”,

Labourzysta Mikardo ostro 
potępił całokształt polityki 
Mac Arthura. Mówca oświad
czył nod adresem Ameryki, te 
nie powinna „przeciągać stru
ny w stosunkach anglo - ame 
rykańskich”.

Labourzysta Silverman o- 
świadczył, że ofensywa w kie 
runku granicy mandżurskiej 
była „fantastycznym szaleń
stwem”. Mówca nawoływał 
premiera Attlee do „inicjaty
wy pokojowej" I do nawiąza
nia rozmów z Chinami, Zwia 
zkiem Radzieckim i innymi 
mocarstwami zainteresowany
mi w celu położenia kresu 
działaniom wojennym w Ko
rei.
Konserwatysta Smith oświad 

czył: „nie wolno dopuścić do 
tego by wciągnięto nas w woj 
nę, a takie niebezpieczeństwo 
zagraża nam. Niemożność za
pobieżenia nowej wojnie świa 
towej oznaczałoby dla Ame
ryki jedynie to, że jej życie 
stałoby się ogromnie niewy
godne. dla Anglii natomiast

Uroczyste choinki 
noworoczne 
dla dzieci

WARSZAWA PAP), Stara
niem Towarzystwa Przyjaciół 
Dzieci zorganizowane będą w 
całym kraju w czasie ferii zi
mowych uroczyste choinki no
woroczne. Imprezy te odby
wać się będą w okresie od 27 
bm. do 6 stycznia przyszłego 
roku.

Dla dzieci przygotowuje się 
bogaty repertuar gier, zabaw, 
pieśni i tańca.

lwię Utrzymania powszechnego 
pokoju i dla obrony Karty ONZ. 
wzywa on Radę Bezpieczeństwa, 
by przyjęła propozycje Chln- 
ShiąJ Republiki Ludowej Jako 
środek położenia kresu agresji 
amerykańskiej oraz zapewnie 
nia pokoju i bezpieczeństwa w 
Azji i na całym świecie.

Następnie poddano pod głosowa
nie wniosek Związku Radzieckie
go z dnia 2 września, potępiający 
agresję amerykańską przeciwko 
Taiwanowi i przewidujący nie
zwłoczne wycofanie wojsk amery 
kańskich z Taiwanu i z innych 
terytoriów chińskich. Rada Bez
pieczeństwa odrzuciła ten wnio
sek dziewięciu głosami przeciwko 
Jednemu.

Następnie przystąpiono do gło
sowania nad rezolucją 6-clu 
państw. Została ona odrzucona, 
gdyż głosował przeciwko niel 
Związek Radziecki, stały członek 
Rady Bezpieczeństwa.

Na tym posiedzenie zamknięto.

byłaby to droga do niesławnej 
śtnierci”.

Uczestnikom debaty odpo
wiadał premier Attlee. Nie 
poddano pod głosowanie ani 
jednej spośród trzech rezolu
cji wniesionych przez labou- 
rzystów, a wzywających do 
zwołania rady ministrów 
spraw zagranicznych, do poko 
jowego uregulowania sytuacji 
w Korei i do podjęcia innych 
kroków mających na celu za
pewnienie pokoju.

Jawne pogwałcenie postanowień o demilltaryzacli Japonii

Żołnierze japońscy na frontach w Korei
Oświadczenie przedstawiciela ZSRR w Komisji Dalekiego Wschodu

WASZYNGTON (PAP). Am 
basada radziecka w Waszyng
tonie przekazała prasie oświad 
czcnie delegata ZSRR Paniusz 
kina, złożone w Komisji Da
lekiego Wschodu, które stwier 
dza m. In.:

— Delegacja radziecka w 
swym oświadczeniu z 2 listopa 
da br. wskazywała, że na pod 
stawie danych znajdujących 
się w posiadaniu rządu Kore
ańskiej Republiki Ludowo - 
Demokratycznej, stwierdzono 
udział żołnierzy i oficerów ja
pońskich w działaniach wojen 
nych w Korei po stronie ame
rykańskiej.

Delegat amerykański w Ko
misji Dalekiego Wschodu u- 
dzielił odpowiedzi wymijają
cej.

Delegacja radziecka nie mo 
że uważać wyjaśnień przedsta 
wiciela USA za zadawalające, 
ponieważ nawet te wiadomo
ści. które zostały ogłoszone w 
prasie amerykańskiej i japoń 
skiej potwierdzają fakt uży
wania przez USA żołnierzy ja 
pońskich w działaniach wo
jennych w Korei.

Tygodnik „News Week” do- 
niósF13 listopada, że maryna
rze japońscy brali udział w o- 
peracjach desantowych pod 
Inczon.

Dziennik „Christian Science 
Monitor” pisał 15 listopada, 
że „Japońskie poławiacze min 
Morą bezpośredni udział w 
operacjach amerykańskiej flo 
ty wojennej w Korei” i że 
„wciąganie Japonii do działań 
wojennych w Korei wzmaga 
się z każdym dniem”.

Obrady Ligi Lotniczej
WARSZAWA. PAP. — W Waraza 

wie rozpoczęły tlę dwudniowe 
obrady plenum Zarządu Głównego 
Ligi Lotniczej poświęcone omó
wieniu działalności tej organlzacfl 
»v ciągu 11 miesięcy roku bież oraz 
wytyczeniu uowycli kieruRKćw 

prący na rok przyezlw

Przewodniczącą zebrania wy 
brana została jednogłośnie 
Irena Joliot - Curie w zastę
pstwie swego męża, który mu 
siał pozostać w Pradze wsku
tek szykan władz amerykań
skich

Sekretarz Joliot - Curie — 
Roger Meyer, który był obec
ny przy niesłychanym incyden 
cie na granicy czesko - nie
mieckiej, opisał bezczelną po
stawę policji niemieckiej i a- 
nwrykańskiego podoficera.

Córka rozstrzelanego przez 
hitlerowców generała francu
skiego Delestralnt odczytała 
rezolucję, protestującą prze
ciwko haniebnemu potraktowa 
niu prof. Joliot - Curie na roz 
kaz Amerykanów. Obecni jed
nogłośnie wyrażali solidar
ność z tą rezolucją.

Przewodniczący francuskie
go związku bojowników o wol 
ność i pokój Yves Farge pod 
kreślił powagę sytuacji między 
narodowej. Imperialiści wzma 
gają przygotowania wojenne 
i przechodzą do bezpośrednich 
aktów agresji. Nawiązując do 
deklaracji Trumana w spra
wie możliwości użycia bomby 
atomowej w Korei. Farge po
wiedział: „przemawiamy w 
imieniu 50# milionów ludzi, 
którzy podpisali Apel Sztok
holmski i mamy prawo o- 
świadczyć podżegaczom wo
jennym: „strzeżcie się! Za 
zbrodnie, które przygotowuje
cie poniesiecie straszliwą ka
rę”.

Dziennik japoński „Nippon 
Times” również doniósł w 
dniu 22 października o udzia
le japońskich poławiaczy min 
w operacjach u wybrzeża 
wschodniego Korei.

Delegacja radziecka w o- 
wiadczeniu złożonym 2 listopa 
da wskazywała już, że używa
nie żołnierzy i oficerów japoń 
skich w działaniach wojen
nych w Korei ^tanowi jawne 
pogwałcenie deklaracji pocz
damskiej i późniejszych decy- 
sji Komisji Dalekiego Wscho-

Farge podkreślił w zakoń
czeniu, że uchwały Kongresu 
Obrońców Pokoju są aktem 
wiary 80 narodów, gotowych 
bronić pokoju za wszelka ce
nę. „Na pokój nie będziemy 
czekać z założonymi rekami 
— powiedział Farge. Pokoi 
wywalczymy!

Po przemówieniu Yves Far- 
ge’a zebrani wśród powszech
nego entuzjazmu uchwalili re 
zolucje, wyrażającą całkowi
te poparcie dla uchwał Świa
towego Kongresu Obrońców 
Pokoju.

Pokojowa manHestacfa 
kobiet amerykańskich 
w salach obrad ORZ

NOWY .JORK. PAP. — Do ti»- 
dziby ONZ przybył wiem poenód 
kobiet amerykańskich, która do
magały się natychmiastowego za
kończeniu wojny w Korei 1 utrwa. 
lenia pokoju na świecie.

Przedstawicielki komitetu prze 
kazały delegatowi USA w ONZ 
Austinowi oraz delegacjom bryty i 
sklej, francuskiej 1 radzieckiej de 
Uarację. zawierającą żądanie po
kojowego uregulowania konfliktu 
koreańskiego.

Podczas gdy kierowniczki delega 
eji udały aię do generalnego se
kretariatu ONZ, setki kobiet za
jęły salę obrad rady siKUeczno 
gospodarczej ONZ 1 urządziły tam 
wlec w obronie pokoju.

du. Jak wiadomo, decyzje te 
przewidują całkowite rozbro
jenie i demilitaryzację Japo
nii oraz zakazują odbudowy 
japońskich sił zbrojnych.

W związku z tym delegacja 
radziecka stwierdza^ że Ko
misja Dalekiego Wschodu nie 
powinna przejść do porządku 
dziennego nad tymi faktami, 
świadczącymi o jawnym po
gwałceniu uzgodnionych pozta 
nowień dotyczących demlliU- 
ryzacjj Japonii.

Pokój wywalczymy!
Mieszkańcy Paryża wyrażają peltą solidarność 
z uchwałami Kongresu Obrońców Pokoju

GENEWA (PAP). Z Paryża donoszą, że w Welodromie 
Zimowym odbył się wielki wiec z udziałem kilkudziesięciu 
tysięcy mieszkańców stolicy, poświęcony sprawozdaniu z 
przebiegu obrad II Światowego Kongresu Obrońców Poko
ju w Warszawie.



Pełne zrozumienie znaczenia Spisu
Społeczeństwo woj. szczecińskiego 
pomaga w sprawnym przeprowadzeniu 
Narodowego Spisu Powszechnego

W powiecie gryfińskim

Droga do szczęścia 
i pokoju

-Test szarawy świt, kiedy re 
dakcyjny „Renault” opuszcza 
Szczecin, udając się w powiat 
gryfiński i stargardzki, Cel: 
uchwycenie „na gorąco” prze
biegu akcji spisowej. Mokry 
gęsty śnieg oblepia drogowska 
zy i ściele się na dachach do
mów. Po krótkim postoju w 
Bielikowie (ludność o spisie 
uprzedzona, komisarz spisowy

przyjdzie po południu z innej 
wsi) — zbliżamy się do Koby 
lank! w pow. gryfińskim. Ko- 
misarz spisowy ob. M. Turski 
prowadzi całą akcję sprężyście 
i już dziś może mówić o wyni 
kach.

— W dniu 2 bm. o godz. 8 
rano wyruszyło w teren 10 ko 
misarzy obwodowych. Wszyscy 
byli uprzednio przeszkoleni w 
Gryfinie. Nasze przygotowa
nia do spisu powszechnego oce 
niły dodatnio zarówno władze 
powiatowe, jak wojewódzkie. 
IV szkoleniu i odprawach uczest 
niczyi! wszyscy, wszyscy też 
stanęli dziś do pracy.

Jest godzina 9-ta. Z domu 
ob. Rabkowskich wychodzi właś 
nie komisarz obwodowy, ob. 
Zybajlówna.

— Wszystko w porządku — 
mówi z ożywieniem. — Miesz
kańcy ułatwiają mi pracę, przy 
gotowali dokumenty, dane spi 
sali na kartkach. Nie ma żad
nych wątpliwości i sprzeciwów. 
Każdy wie czym jest Narodo
wy Spis Powszechny i w swo
im zakresie ułatwia komisa
rzom robotę.

Ob. Zybajlówna nie ma cza 
su na dłuższą pogawędkę. Mu 
si odwiedzić jeszcze 61 domów... .-

Zatrzymujemy więc roze-f 
śrnianą gospodynię—Ob. Rab- 
kowfka ma powody do radości: 
28 lata, 3 dorodnych synów i 
małe, starannie prowadzone 
gospodarstwo Ob. Rabkowski 
pracuje w Samopomocy Chłop
skiej.

— Czym jest Narodoyyy Spis 
Powszechny dla gospodarki 
państwowej, chyba najłatwiej 
mi będzie zilustrować przykła-. 
dem: jestem magazynierem i 
pytają mnie, ile zboża mogę po 
mieścić w moich składach. Jak
że ja mogę dać odpowiedź, jeśli, 
nie wiem jak duże są te moje 
magazyny, ani ile zboża mam 
jeszcze z dawnego zapasu. Tak 
samo jest w państwie. M-usimjj 
wiedzieć, czego brak naszej gos 
podarce, jak żyje. człowiek pra
cujący, jakie tereny trzeba oto 
rzyć szczególną opieką, gdzie co 
odbudować, w jakie urządzenie 
wyposażyć...

Mieszkańcy Kobylanki nie 
tylko zrozumieli istotne znaczę 
nie przeprowadzanego obecnie 
spisu, ale potrafią mocną argu 
mentację rozprawić się z wszel 
kimi wątpliwościami, które 
gdzie , niegdzie „pantoflową 
pocztą” przesączały się do gro 
mady.

Młodzież Bobolic 
wykonuje zobowiązania 
na cześć Kongresu Podoju

Hasło „Pokój zwycięży woj
ną” zostało głęboko zrozumia
ne przez młodzież harcerską 
szkoły podstawowej w Boboli
cach. W ciągu trzech dni mło
dzież Bobolic zebrała 5000 bu
telek, 1000 kg makulatury, 200 
kg szmat oraz zaprenumerowa 
la 115 egzemplarzy „Świata 
Młodych”, 35 „Płomyków”, 18 
„Iskierek” i 10 „Drużyn”.

Uchwałą rady drużyny har
cerskiej zobowiązano się do 
końca b. roku zlikwidować 
wszystkie niedostateczne oce
ny. (F. Z.)

Szkolenie sanitarne 
w Słupsku

Oddział Powiatowy PCK w 
Słupsku uruchomił kurs ratow 
niczy III stopnia. Uczestnicy 
kursu rekrutują się w więk
szości z pracowników PKP. Po 
nadto odbywają się dwa kur
sy uświadamiające o niebez
pieczeństwie gruźlicy. Wykła
dy na kursach prowadzą leka
rze Słupska. Jak wynika z licz 
nej frekwencji społeczeństwo 
Słupska wykazuje żywe zain
teresowanie zagadnieniami sa 
nitarno - ratowniczymi, (law) X

Każdy 
człowiek pracy 

członkiem TPPR

Szkolenie wiejskich 
sprzedawców książek

dniem 1 stycznia 1951 r. 
Gminne Spółdzielnie „Samo
pomocy Chłopskiej” podejmą 
się wyłącznego rozprowadze
nia książek na terenie wiej
skim. Każdy sklep wiejski b« 
dzie miał za zadanie włączyć 
do swej działalności rozprowa 
dzenie książek.

Rozpoczęto już szkolenie 
wiejskich sprzedawców. Zada 
nia tego podjęła się Ekspozy
tura .Wojewódzka „Dom Ksią
żki” w oparciu o wytypowa
ny przez Centralę Rolniczą 
personel sklepów wiejskich. 
I turnus szkolenie nowych 
kadr został zakończony 
w dniu 29 listopada. Prze
szkolonych zostało 32 ekspe
dientów pochodzenia chłop

skiego i robotniczego. Przewa 
żają kobiety. Program kursu 
dał obok materiału ideologicz 
nego duże wiadomości prak- 
tycne.

Na zakończenie kursu ucze
stnicy zwiedzili wystawę lwią 
żki radzieckiej przy czym wy
słuchali wykładu o znaczeniu 
rozprowadzenia książki ra
dzieckiej. Ponadto praktycznie 
zetknęli sic z księgarniami 
szczecińskimi.

Siadem
naszych artykułów

W związku z uotAiką pt. „O 
wcześniejsze wypłacanie stypen
dium” zamieszczoną na lamach 
nasnego pisma z dnia 28 bm. Dy
rekcja Okręgowa Szkolenia Zawo
dowego wyjaśnia, że opóźnienie w 
wypłacie stypendium uczniom Pań
stwowego Liceum Mechanicznego 
w Stargardzie nastąpiło z powodu 
starali Dyrekcji w Centralnym 
Urzędzie Szkolenia Zawodowego o 
uzyskanie kredytów, które zapew
niły by otrzymanie atypendlów 
wszystkim uczniom wytypowanym 
przez Rady Stypendialne. Obecnie 
Już sprawa kredytów została wy- 
jaśnlona 1 uczniowie PLM w Star- 
ruptzle będą otrzymywać stypen
dia w normalnym tarminte.

— Jakież ja mógłbym mieć 
zastrzeżenia, kiedy sprawa jest 
jasna i prosta — wzrusza ra
mionami Tadeusz Hendzel, od 
4 lat mieszkaniec Pomorza 
Szczecińskiego. — Z tym spi
sem to jest tak: nasze władze 
nie interesują się specjalnie, 
ile krów czy gęsi posiada daj
my na to Jan Nowak. Ale jeśli 
spiszą dokładnie jak przedsta
wia. się stan gospodarki u stu. 
takich Janów Nowaków, za
mieszkujących. ściśle określony

W powiecie stargardzkim
Nasza dalsza droga prowa

dzi przez Stargard. Wstępuje 
my na chwilę do gmachu PRŃ, 
gdzie właśnie powiatowy refe 
rent spisowy ob. Szymczak od 
bywa krótką naradę z komisa 
rzamió

— Wszystko odbywa się pla. 
nowo, nie napotykamy na żad 
ne trudności.

Od godziny 7 rano drepce po 
błotnistej drodze osady Święte 
pow. Stargard młody komisarz 
spisowy Jan Latony. Poprzedza 
go sołtys ob. Synek.

Właśnie Ławny wszedł do 
drewnianej willi. Przez okna 
widać całą zgromadzoną z ra
cji spisu rodzinę. Gawędzimy 
na schodach.

— Nie pozostaniemy w tyle 
za innymi •— mówi ob. Synak. 
— Ludność jest do spisu dob
rze przygotowana. Dwukrotnie 
odbywalj’ się zebrania informu 
cyjne, a nasi przeszkoleni na 
kursach w Pęzinie komisarze 
dzielnie wzięli się do rzeczy. 
Mieszkańcy wsi to w połowie 
gpspodarze na 5 ha, w połowie 
uświadomieni pod każdym 
względem robotnicy.

MISTRZ I UCZNIOWIE
Korespondencja własna API dla „Kuriera4

„Wszyscy jesteśmy imigran
tami. lub dziećmi imigrantów” 
— powiedział kiedyś wielki 
prezydent Stanów Zjednoczo
nych, Franklin Delano Roose- 
welt. Waszyngton głuchy jest 
jednak na te słowa, będące 
hołdem dla obywateli amery
kańskich obcego pochodzenia. 
Więzienia amerykańskie za
pełniają coraz wiece) mężczy
źni i kobiety, którzy najlepsze 
swe lata spędzili w służbie lu 
du amci’ykańskiego.

W ciągu ostatnich tygodni 
FBI aresztowało setki osób, 
którym grozi deportacja. Dzie 
je się to na podstawie policyj-

Dzień w ZSRR
OLBRZYMIE WINNICE 
GRUZIŃSKIE

Jednym z największych sowclio- 
zów winiarskich na terenie Gru
zji jest „ClnandsU", którego win
nice rozprzestrzeniają się na tere
nie, obejmującym MO hektarów 
gruntu. W jesieni lego roku za
łożono jeszcze dodatkowo 70 hek
tarów winnic. Na 200 hektarach 
hodowane są specjalne, wysoko, 
gatuftkowe winogrona odmiany 
„kaberne", z których wyrabia się 
doskonale wino. Sowchoz posiada 
własne laboratorium, w którym, 
po odpowiClnim poprzednim prze 
sortowaniu winogron, dokonuje 
się specjalnej analizy owoców. 
Wina gruzińskie cieszą się wyjąt
kową sławą 1 mają ogromne po
wodzenie w Związku Radzieckim 
1 daleko poza jego granicami.

WZOROWY KIEROWCA 
STACHANOWIEC

Na bazie samochodowej Trans
portu Ciężarowego Rady Moskiew
skiej pracuje szofer M, Galinow; 
maszyna jego w Ciągu pięciu lat 
nie była oddawana ani do kapital
nego ani do średniego remontu. 
Szofer ten przekroczył o przeszło 
trzy razy normę międzynarodowe
go przebiegu samochodu. Doświad 
czeiua swej pracy przekazał M. 
Galinow szoferom radzieckim, dla 
których często urządza bardzo in
teresujące odczyty. Wydał on rów 
nleż dwie ciekawe książki: „Dwie
ście tysięcy kilometrów bez te. 
montu” oraz „Samochód ZIS — 
130”. Ludzie radzieccy szanują do
bro publiczne, systematycznie u- 
sprawniając metody swej pracy, 
pomnażają dochód narodowi’, do
chód — którego oni wszj’scy aą 
pełnoprawnymi, udziałowcami.

<K)

teren, będą wiedzieli jak uyglą 
da bogactwo naszej wsi w obce 
nej chwili, jak;, powiat jest, pod 
względem hodowlanym upośle
dzony, w którym województwie 
należy się zabrać do energicz
nych inwenstycji.

Nasza gmina jest po regu
lacji, gospodarstw większych 
jak 8 i 9 ha nie posiadamy, bo 
tracze wiejscy nie mają wpły
wu na nasze poglądy. Chociaż 
nie każdy z nas potrafi to 
ubrać w Stówa, czuje jedno: 
Państwo Ludowe dba o intere
sy człowieka pracy, wysiłek je 
go szanuje i dąży do naprawy 
tego, co zniszczyły lata wojny.

nych ustaw Mc Carrana. Są to 
czołowi działacze związków za 
wodowych, dziennikarze — lu 
dzie uświadomieni społecznie, 
którzy przypadkiem urodzili 
się poza obrębem Stanów Zje
dnoczonych 30 — 40 lat te
mu. Niektórzy przyjechali do 
naszego kraju, mając dwa la
ta. Przeważająca większość 
mieszka w Stanach Zjedno
czonych przez całe życie, tu 
się pożenili i założyli rodziny. 
Dzieci ich dorastają i żenią się 
w kraju, który rodzice ich wy 
brali jako swą ojczyznę. „Zbrod 
nia” jch polega nie tylko na 
tym, że urodzili się zagranicą, 
lecz że ośmielili się być prze
ciwnikami polityki wojny j u- 
cisku, ćo jest uważane za prze 
stępstwo przez szalejącą w 
USA reakcję. Aresztowano 
ich w nocy, bez żadnego aktu 
oskarżenia.

Cała ta akcja była staran
nie przygotowana. Sporządzo
no odciski palców trzech mil
ionów osób obcego pochodze
nia. Wszystkie szczegóły ich ży 
cia osobistego zanotowane są 
w aktach FBI. Nie wolno im 
zmieniać adresu bez zawiado 
mienia o tym władz. Znajdu 
ją się oni pod stałym nadzo
rem FBI i urzędników Urzę
du Imigracyjnego. Zyją pod 
stałym terrorem i strachem.

Pete Warchol ma lat 39 i 
mieszka w Mlnneapolls w sta
nie Minesota. Jest ojcem trój 
ga dzieci i inwalidę z ostatniej 
wojny, w której służył przez 
dwa lata jako żołnierz armii 
amerykańskiej. Mieszka w A- 
meryce od trzeciego roku ży
cia. Warchol jest typowym 
przykładem ludzi, których FBI 
rozłącza z rodzinami, wysyła 
na Ellis Island. gdzie czekąją 
na deportację. W chwili aresz
towania był przedstawicielem 
Związku Zawodowego Pracow 
ników Przemysłu Drzewnego 
I czynnym działaczem związko 
wym.

Frank Borich z Brooklynu, 
w Stanie New York, ma lat 51 
i jest ojcem dwojga dzieci. 
Pewnej nocy rodzinę jego zbu 
dziło pukanie do drzwi. Za
wleczono go na Ellis Island. 
Człowiek ten spędził 36 lat w 
Stanach Zjednoczonych, pra
cował w kopalniach Pennsyl- 
wanii 1 brał czynny udział w 
zorganizowaniu Narodowego 
Związku Górników na jiocząt 
ku 1930 r. Długie lata stał na 
czelę Narodowej Redy Amory 
kanów. Pochodzenia Chorwac
kiego, utworzonej w czasie II 
wojny światowej i był re-

Dwadzieścią tray lata temu, w 
prredzień l»-ej rocznicy Wiel 
klej Październikowej Re wolu 
cji Socjalistycznej, Józef 

Stalin podejmował jedną z pierw
szych delegacji zagranicznych ro
botników. Na prośbę delegatów 
Stalin w kilku zdaniach omówił 
zasadnicze cechy ustroju komuni
stycznego — jako ustroju, w któ
rym nie Istnieją klasy, nie nia 
własności prywatnej narzędzi i 
środków produkcji, w którym za
nikają przeciwieństwa między 
wsią a miastem, miedzy produkcją 
przemysłową a rolniczą. Stalin 
podkreślił, że w przyszłym komu
nistycznym społeczeństwie — go
spodarką narodowa oparta na 
ścisłym planowaniu korzystać bę
dzie z najnowszych zdobyczy nau
ki I techniki, że nauka i sztuka po 
siadać będą warunki, zapewniają
ce Im wszechstronny rozwój, a jed 
nostka wolna od troski o kawałek 
Chleba j konieczności schlebiania 
„silnym tego świata” stanie się 
naprawdę wolną”.

Tak mówił Stalin w 1827 r., wów 
czas kiedy naród radziecki rozpo
czynał dopiero realizację gigan
tycznego programu budownictwa.

Dzisiaj, po trzydziestu trzech la
tach władzy robotników i chłopów 
państwo radzieckie, krocząc pod 
genialnym przewodnictwem Stali
na dokonało nieznanych w historii 
świata rewolucyjnych postępów. 
Skokami pięciolatek stalinowskich 
kraj zwycięskiego socjalizmu od
robił zacofanie wieków. Przekształ 
cii się w wielkie mocarstwo prze
mysłowe i wciela pomyślnie w ży
cie program budownictwa komu
nistycznego.

daktorem gazety w języku 
chorwackim.

Możemy również przyto
czyć sprawę Aleksandra Bit- 
tlemana, wybitnego działacza 
wśród ludności żydowskiej, 
który całe swe życie poświę
cił walce z antysemityzmem, 
walce o pokój i dobro klasy 
robotniczej.

Gdyby żył Kościuszko
Lista tych ludzi stale rośnie. 

Trzy miliony osób obcego po
chodzenia. zamieszkujących 
Stany Zjednoczone j będących 
pod stałym nadzorem FBI, 
znajduję się w wielkim nie
bezpieczeństwie. Te pierwsze 
aresztowania są groźbą dla 
nich wszystkich, a także groź
ba i dla rdzennych Ameryka
nów. Terror, jaki szerzy się w 
Stanach Zjednoczonych, jest 
ściśle związany z przygotowa
niami imperalizmu amerykan 
skiego do nowej wojny.

Gdyby ustawa Mc Carrana 
istniała za czasów Tadeusza 
Kościuszki napewno nie 
wpuszczono by go do naszego 
kraju, aby walczył o wolność, 
a gdyby żył on dzisiaj — był
by z pewnością aresztowany 
Za głoszenie tzw. „niebezpiecz 
nych idei” i deportowany z 
granic USA.

Rząd USA usiłuje wy
rzucić z granic naszego kraju 
każdego, kto wypowiada się za 
Wolnością i Pokojem.

John Stuart

Co, gdzie, kiedy?
KOSZA LIN
Kino „PCLQ3IA”> Featiwal mmćw 
radzieckich. Początek leanaOw 18.
29, w niedzielę t święta i«, u i 20.
NI telefonów > SlraŚ Pofcarna 333 
tftlieja 537, Pogotowia PUK 500.
SŁUPSK
Kino ..POLONIA' : „Antoni Iwa- 
nowlcz gniewa się”. Film festiwa
lowy prod. radź. Gadz. 13, 17, 19

Apteka dyżurna „rod Mnichem'' 
UL *-g» Maja.
Eeiefnns t'i«aa — 33-33 Milicja - 
12-22, 13-12; Pogotowie Us — IM1 
ptigtweie por za ii euaowci — 
31-43. „Kuriei Knęualinatl”— 33-72 
pi ałogard
Kino „BAŁTYK": Festiwal Filutów 
Radzieckich
reietony: Poraj — 33, Oiucla—3»i 
SMfrtOurta FOK - «M.

Jaskrawa przewaga ustroju so
cjalistycznego nad kapitalizmem 
staje dziś przed ludzkością w całej 
pełni.

I nie tylko przewaga materialna, 
ale również wyższość moralną.

Podczas gdy w zaoceanicznym 
centrum współczesnego kapitaliz
mu: w Ameryce Trumanów, Mar
shallów, Achesonów panoszy się 
psychoza atomowa, zdziczenie, tę
pa i bezmyślna polityka podżega
nia do wojny — Związek Radziec
ki, kierujący obozem demokracjt 
1 socjalizmu, niesie ludzkości po
kój. dobrobyt i wyzwolenie. Wraz 
■ze wzrostem bogactwa społeczne
go rośnie w ZSRR dobrobyt ma
terialny i kulturalny narodu. No
wy typ społeczeństwa wolny
od wewnętrznych sprzeczności
nie wie co to bezrobocie, 
iub kryzysy. Każda jednost
ka posiada pełną możliwość
rozwoju swych zdolności 1 talen
tów. Każdy dzień ujawnia i mno
ży zasadnicze różnice pomiędzy 
dwoma światami, dwoma ustroja
mi, dwiema moralnościami.

Podczas gdy amerykański lot
nik, sierżant‘Milton, skrupulat

nie oblewa domki chłopów ko
reańskich płynem zapalającym 
— lotnicy radzieccy przewożą 
przyrządy i pomoce naukowe 
dla budowy elektrowni Kojby- 
szewskiej. W tym samym czasie 
gdy Koreę niszczą tanki amery 
kańskie — Uralskie Zakłady Bu 
tlowy Maszyn wypuszczają no
wej konstrukcji potężne rucho
me ekskawatory mechanlzujące 
ciężkie prace ziemne przy wyko 
pie kanałów. Rolnictwo radziec
kie otrzymało w ciągu 9 mtes. 
b. roku 1M ty*, traktorów, 5* 
fys. kombajnów, 66 tys. aut cię
żarowych i 1.388 tys. różnych ma 
szyn rolniczych.
Imponujący rozwój nauki i tech 

nlki tlaje człowiekowi radzieckie
mu w ręce broń przeciw wrogim 
żywiołom natury, pozwala nut 
przeobrazić przyrodę 1 klimat. Mi
liony łudzą radzieckich mają do
stęp <lo nieprzebranych skarbów 
wiedzy 1 kultury.

Wspaniale osiągnięcia Kraju Rad 
kierowanego przez Partię Bolsze
wicką i Wielkiego Stalina, znaczo
ne wzrastającym dobrobytem ma
terialnym 1 rozkwitem życia kul
turalnego — stają się drogowska
zem dla całej postępowej ludzko
ści pragnącej żyć w szezęócłu 1 po 
koju.

1. Beg.

fładio
PONIEDZIAŁEK 4.XII.59 r.
(WAŻNIEJSZE AUDYCJE

Wiadomości godz. 3.15, 8, 7, 12, 
17. 29, 25.

5.20 konc.. s.05 gimnast.. 8.18
konc., 7.20 Wszechn. Rad , 7.48
muz.. 19.30 aud. szkolna. 13,85 aud. 
ZMP. 14.05 muz. pop.. 14.30 uud- 
szkolna. ,4.39 konc. solistów, 15.sn 
aud. dla clioryęh. 16.80 muz. 
rozrywk., 18.50 tańce śląskie. 17.15 
muz. lud., 17.40 lekcja jęz. roś. 
17.35 pieśni radź., 19.00 Wsztchn- 
Rad. 19.20 Henryk Jabłoński — 
kwartet smyczkowy. 10.43 odpo
wiedzi fali 49, 20.90 konc., 21.18 no 
we związki. 22.00 proza (roez. 
śmierci Władysława Reymonta 
5.XII.1K5 i ) 22.22 koncert Oik. 
FR.

ROZGŁOŚNIA SZCZECIŃSKA 
(program lokalny)

10.20 Dzień. Pon>. Szczec., 18.08 
Spółdzielnia „Robotnik” realizuje 
swoje piany, 18.13 utwory Sergiu
sza Prokofiewa. 18 33 Wybrzeża 
Żeromskiego —- felieton. 23 10 
muzyka poważna

SZCZECINEK
Kino „PBZYJAZN”: „Stiepan Bi* 
zin“, prod. radź.
Teleftaayi potu — MA Milicja — 
>84, Pogotowie ratunkowe — m.

KOŁO łi HZ EG
Kino „OASINO”’ „Oetery onkn|». 
nia“ prod. trem. Pora, seans ta«, 
w aledsfete 18

„Kurier Koszaliński'' Re
dakcja w Koszalinie, ul. 
Zwycięstwa 108 czynna w 
godz. 8 — 16. nr telef. 330. 
Oddział Redakcji w Słup
sku ul. Wojska Polskie
go nr 44, teł. 33-72 Oddział 
Redakcji w Szczecinka, 1 
"»ja 2.

Już wkrótce

NOWA
POWIEŚĆ



Młodzież bokserska nie zawodzi

Tylko 12:8 przegrał Szczecin
z mistrzem PolskiWalki bokserskie poprze

dziła prezentacja zawodników 
oraz oficjalne powitanie. Przy 
tej okazji kierownictwo Gwar
dii dożyło życzenia imieninowe 
zasłużonemu mistrzowi sportu, 
Franciszkowi Szymurze a pub
liczność odśpiewała tradycyjne, 
Od lat już powtarzające się 
„sto lat”.

Przeciwko że
laznemu składo 
wi mistrza Pol
ski, którego dzie 
siątka to ruty
nowani zawod
nicy, stanęła 
młoda reprezen 
tacja Szczecina 
z wieloma ma

ło znanymi zawodnikami, wzbu 
dzając na pierwszy rzut oka 
rozczarowanie i pesymistycz
ne „prognozy", wśród miłośni
ków boksu. Już pierwsze walki 
jednak, przyniosły miłe niespo 
dzianki, którymi były w pełni 
zasłużone zwycięstwa szczeci
nian.

Pewnie zwyciężył Murawski, 
„ostrogi” reprezentanta zdobył 
wspaniale walczący młody Roz 
pierski oraz inteligentny w wal 
ce Przybylak, który w ostat
nich miesiącach zrobił kolosal
ny krok naprzód.

Bardzo mądrym pociągnię
ciem było wystawienie do re
prezentacji młodych zawodni
ków. W poważnych walkach 
zdobędą oni szlif oraz rutynę 
ringową a w przyszłości, two
rzyć będą kadrę reprczentacyj 
ną naszego okręgu.

A oto jak walczyli nasi pięś 
ciarze by uzyskać zaszczytny, 
pomimo przegranej wynik 8:12 
dla mistrza Polski.

W wadze muszej Murawski 
przez trzy rundy przeważał 
nad brzydko walczącym Frąc
kowiakiem. Bokser warszawski 
był chwilami niebezpieczny z 
doskoków. Murawski jednak 
stosując przytomne uniki, pun
ktował przez dwie rundy. W 
trzeciej, obydwaj zawodnicy 
wdają się w bijatykę i otrzy
mują napomnienie za nieczystą 
waikę. Zwyciężył Murawski 
2:0 dla Szczecina.

NOWY 
„PEWNY PUNKT"

W wadze koguciej miłą nie
spodziankę sprawił Rozpier- 
ski wygrywając jednogłośnie 
na punkty z Szadkowskim. 
Rozpierski w walce tej wyka
zał. że w pełni zasłużył na a- 
wans do reprezentacji. Przez 
trzy rundy zdobywał on punk
ty raz poraź lokując pewnie 
na szczęce przeciwnika lewy 
prosty. Bokser warszawski wal 
czyi nieczysto. 4:0 dla Szcze
cina.

W piórkowej spotkali się 
starzy rywale Izydorczyk i Ty 
czyński. Obydwaj zawodnicy 
walczyli jednakowym syste
mem stosując przeważnie syg 
nalizowane ciosy zamachowe. 
Izydorczyk w tej walce wyka
zał spadek formy walcząc dość 
chaotycznie. W drugim starciu 
Tyczyński otrzymał upomnie
nie za bicie głową, nie podo
bało mu sie to jednak i za
czął „rozmowę" z sędzią, za co 
został zdyskwalifikowany. Do 
tej chwili prowadził minimal
nie na punkty Izydorczyk.

6:0 dla Szczecina.
Pierwsze punkty dla Gwar

dii zdobył w wadze lekkiej 
Komuda, który po dwóch 
mniej więcej wyrównanych 
rundach w trzeciej zdobył wy 
soką przewagę nad za słabym 
jeszcze kondycyjnie Stasia
kiem.

Po czterech walkach 6:2.
W lekko półśredniej młodzik 

Szulc aootkał się z rutynowa
nym Wesołowskim, który prze 
ważał przez wszystkie trzy run 
dy i walkę wygrał zasłużenie 
Niepotrzebnie tylko stosował 
szereg rutyniarskich tricków.

6:4 prowadzi Szczecin.

PRZYBYLAK NOKAUTUJE

W półśredniej dużą niespo
dziankę przeżyła publiczność

IF szczelnie wypełnionej około i.000 tysiącami publiczno 
ści szczecińskiej Hali Sportowej rozegrane zostało towarzys 
kie spotkanie pięściarskie, pomiędzy reprezentacją okręgu 
szczecińskiego a drużynowym mistrzem Polski w boksie Gwar 
dią Warszawa.

oraz zawodnik Gwardii Kuku- 
lak, który został w trzecim star 
ciu znokautowany przez mło
dziutkiego Przybylaka. W pier 
wszej rundzie obydwaj zawód 
nicy walczą bardzo ostrożnie z 
lekką przewagą Przybylaka. 
Po drugiej wyrównawczej, w 
trzecim starciu do głosu do
chodzi mocniejszy fizycznie 
warszawianin, w pewnym mo 
mencie jednak Przybylakowi 
wychodzi prawy Sierpowy, któ 
ry zachwiał Kukulakiem. Sy
tuację tą wykorzystuje szcze
cinianin i kilkoma ciosami po
wala gwardzistę na deski, 
gdzie został wyliczony.

Wynik po 6 walkach 8:4 dla 
Szczecina.

W wadze Iekkośredniej 
szczecinianin Żurawicz w pier 
wszych dwóch rundach szedł 
zdecydowanie na rutynowane
go Wilczka. Kilka ciosów jed
nak w III r. oszołomiło Żura- 
wicza, który zgubił sie przy 
końcu walki zupełnie. Sędzio-

Dobre zakończenie sezonu

Szczecinianie prowadzili 3:2
ale... mistrz Polski w 7 minut strzeli! 4 bramki

Gwardia Kraków — Gwardia 
Szczecin 6:3 (2:1). Bramki dla zwy 
clęzców zdobyli: Smóllk 2, Mordar 
akl, Mamoń Gracz 1 Szczurek po 
jednej. Dla pokonanych: Piętek 2 
1 Wlelga -1. Sędziował Szlejfer ze 
Szczecina.

Gwardia Kraków; Jurowlcz, Du
dek, Snopkowaki, Wapiennik, 
Szczurek, Mamoń, (Łyko), Smóllk, 
Gracz, Kohut, Gama). Mordarskl. 
Gwardia Szczecin: Paźnlewakl. Bo 

nazzo, Stacheckl, (Paluszkiewicz), 
Bartczak, Sawicki, Stefanik, Grzą- 
ka, Suchogóraki, Foryazewakl, Pią
tek, Wlelga.

Miłośników pliki nożnej nie od- 
atmszyła od dobrego meczu nawet 
tak zła pogoda, Jaką oglądaliśmy 
w dniu wczorajszym. Pokryty śnie 
glem stadion Związkowca zaludnił 
się 4.000 rzeszą widzów, Większość 
kibiców, blorąc pod uwagę okrop
ne warunki terenowe 1 5 cm po
włokę śnieżną nie obiecywała so
bie dobrego widowiska. To jednak, 
co pokazali piłkarze mistrza Pol
aki 1 wicemistrza n Ligi, przeszło 
najśmielsze oczekiwania. Mecz bo
wiem, był chyba najciekawszy z do 
tychczas oglądanych w Szczecinie 
a bramki padały Jedna po drugiej.

Największą niespodzianką spot
kania była nadspodziewanie dobra 
forma gospodarzy, którzy będąc 
wyraźnie słabsi technicznie, radra 
biali ten brak pochwały godną am 
blcją, zmuszając mistrza Polski do 
maksymalnego wysiłku. Gwardia 
szczecińska potwierdziła Jeszcze 
raz znane powiedzenie, ie benla- 
mtnek I ligowy Jest zawsze nlebez 
plecznym przeciwnikiem, nawet 
dla drużyny reprezentantów Pol
ski, których krakowska Gwardia 
miała aż 6-clu.

Bohaterem meczu był niewątpli
wie Piątek, który startem do piłki

wie przyznają zwycięstwo 
Wilczkowi.

Prowadzimy jeszcze 8:6.
POKAZÓWKA „KOLKI"
W wadze średniej publicz

ność przyjęła owacyjnie wstę
pującego na ring mistrza Pol
ski Kolczyńskiego, który roze
grał pokazową rundę z Am- 
brożem. po gongu oznaimują- 
cym rozpoczęcie drugiej run
dy Ambroż poddaje się.

Goście wyrównują na 8:8
W półciężkiej dobrze zapo

wiadający się Łysiak nawią
zał równorzędną walkę z Ar- 
chadzkim. W pierwszych 
dwóch rundach notujemy obu 
stronną wymianę ciosów. W 
trzeciej rundzie silny cios Ły
siaka wyrzuca Archadzkiego 
za liny. Problematyczne zwy
cięstwo Archadzkiego przyję
ła publiczność długotrwałymi 
gwizdami. Prowadzi Gwardia 
10:8.

Również i w wadze ciężkiej 
walka skończyła się przed cza

przewyższał takich zawodników, 
jak Gracz. Morda raki 1 Kohut. 
Na pochwalę w drużynie szczeciń
skiej zasłużyli również Stefanik, 
1 Suchogóraki. Pozostali zawodnicy 
w zespole gospodarzy zagrali na 
normalnym poziomie.

Mistrz Polski zaimponował widc* 
wnl przez pierwsze 1 ostatnie 15 
minut meczu. Te dwa kwadransy 
wystarczyły aby zmusić Pażnlew- 
sklego do 6-krotnej kapitulacji. 
Krakowianie są w tej chwili bez
sprzecznie, mimo ostatniej poraż
ki z Unią, najlepszą drużyną Pol
ski. Trzy bramki strzelone przez 
Smóllka, Gracza 1 Szczurka były pra 
wdzlwyml majstersztykami piłkar
skimi. W szeregach mistrza najle
piej wypad! Szczurek, gracz o nie 
przeciętnych umiejętnościach tcch 
nlcznych 1 taktycznych. Na dobre 
noty zasłużyli również: młody 
Smóllk 1 pracowity Jak zawsze 
Gracz. Nadspodziewanie słabo za
grał Kohut, będący najgorszym zs 
wodnikiem drużyny krakowskiej.

PRZEBIEG GRY

Grę rozpoczynają goście 1 w 5 
min. grający na lewym skrzydle 
Mordarskl przechodzi na pozycję 
prawego łącznika 1 po zmianie z 
Graczem strzela nieuchronnie. 
Jest 1:0 dla Krakowa. 2 minuty po 
tem rald drugiego skrzydłowego, 
Smóllka, przynosi drugą bramkę. 
Zanosi się na pogrom gospodarzy.

Szczecińscy mistrzowie
pierwszego kroku bokserskiego

W dniu wczo 
rajszym w Ha 
li Sportowej w 
Szczecinie za
kończone zosta
ły finałowe wal 
ki „Pierwszego 
kroku” bokser
skiego, w któ
rych wzięli u- 
dział zawodnicy 

10 klubów z woj. szczecińskie
go i koszalińskiego. Walki te 
stały na dość wysokim pozio
mie, a kilku zawodników wyka 
zało, że impreza ta może być 
dla nich startem do przyszłej 
kariery pięściarskiej. W wal
kach finałowych wyróżnili się: 
Gałązkiewicz (Gw. Szczecin) w 
piórkowej, Piński (Zw. Szot,) w

sem. Wieczorkowski ze star
gardzkiego Kolejarza nie sta
nowił dla zasłużonego mistrza 
sportu Szymury poważniejszej 
zapory. Wieczorkowski unika
jąc nokautu dążył do zwarć, 
w których za bicie głową otrzy 
mai dwa napomnienia. Na po
czątku trzeciej rundy po po
ważniejszym ataku Szymury 
szczecinianin rezygnuje z dal
szej walki.

BOKS ZA KULISAMI
Na marginesie tego spotka

nia należy nadmienić o dru
gim boksie, który niestety ma 
bardzo mało wspólnego z 
prawdziwym sportem. Chodzi 
nam mianowicie o te „dan
tejskie” sceny, jakie rozgry
wały się przez szereg godzin u 
wejść do hali. Obok organiza
torów tak poważnych spotkań 
również inne instytucje odpo
wiedzialne za obiekty porto
we i porządek w nich panują
cy, powinny wcześniej zapo- 
biedz tego rodzaju sytuacjom 
Plonem wczorajszego dnia by
ły dziesiątki guzików, poroz
rywane palta i to. Przy przy
szłej impreżie mogą to być rę
ce i nogi i inne kliniczne spra
wy. Publiczności szczecińskiej 
należy się również nagana, po 
nieważ zachowanie się większo 
ści widzów przed wejściem na 
halę pozostawiało dużo do ży
czenia.

Ale jeet to tylko złudzenie. Piłka 
wędruje bowiem na środek boiska 
1 notujemy kilka ładnych ataków 
szczecinian, z których Jeden koń
czy się silnym strzałem Wlelgl, 
obronionym wspaniale przez suro
wicza. Obustronne ataki nie przy
noszą rezultatu aż do 32 minuty 
gry. kiedy to Wlelga zdobywa pier 
wszą bramkę dla gospodarzy. Wy
nik 2:1 utrzymuj® się do przerwy.

Po zmianie stron notujemy pra
wdziwe bombardowanie bramki 
szczecinian. Strzały Mordarskiego, 
Smóllka 1 Gracza trzykrotnie tra
fiają w poprzeczkę. Miejscowi o- 
trząsają się jednak z przygniata
jącej przewagi 1 w 49 minucie. Plą 
tek szybkim atakiem zdobywa wy
równanie. Publiczność nieustannie 
dopinguje swoich pupilów. Gwar
dziści szczecińscy zdobywają się 
w 59 minucie na wspaniały zryw 1 
przy długo niemilknących oklas
kach, szybki Piątek zdobywa pro
wadzenie. Wynik 3:2 dla Szczeci
na. Drużyna krakowska preecho- 
dzl w tym czasie poważny kryzys, 
a strzelający na bramkę z 5 me
trów Mordarskl fatalnie pudluje.

Nadzieje kibiców szczecińskich 
na zwycięstwo ochładza w 78 mi
nucie Gracz, który rzadko ogląda
ną „główką" uzyskuj* wyrówna
nie. W 82 minucie w podobny spo 
sób Smóllk zdobywa prowadzenie. 
Następne 3 minuty przynoszą dal
sze bramki strzelone przez Mamo, 
ula l Szczurka. (Aro

lekkiej, oraz Kiliński w półśred 
niej i Szostak (Bud. Szcz.) w 
średniej. Drużynowo najlepiej 
wypadł Kolejarz Stargard, któ 
ry zdobył dwa tytuły mistrzo- 
skie i dwa wicemistrzoskie.

Mistrzostwo pierwszego kro 
ku w poszczególnych wagach 
zdobyli: w papierowej — So
kołowski (Zw. Szcz.), w mu
szej — Martuszewski (Ogniwo 
Słupsk), w koguciej — Kro- 
tochwil — (Kol. Starg.), w 
piórkowej —- Gałązkiewicz 
(Gw. Szcz.), w półśredniej — 
Poliński (Spójnia Starg.) w 
w średniej — Szostak (Bud. 
Szcz.), w półciężkiej — Stolo- 
wicz (Sp. Starg.), w ciężkiej 
— SkwaiL-zyński (Kol. Starg.)

UROCZYSTE WRĘCZENIE 
pierwszych odznak 

SPO 
sportowcom Szczecina

— SPO jest znakiem siły, 
zwinności, wytrzymałości i mo 
ralności socjalistycznej.

Obywatel polski otrzymując 
to zaszczytne odznaczenie ro
zumie jego socjalistyczną 
treść — treść stworzoną przez 
życie i czyny.

Przemawiający w imieniu 
sportowców Szczecina, na 
wczorajszym wręczaniu pierw
szych odznak SPO w naszym 
województwie, znany piłkarz 
Gwardii Stefanik, mocno ak
centuje te doniosłe słowa.

SPO wzorowane jest na re
gulaminie odznaki GTO obej
mującej swym zasięgiem mi
liony sportowców radzieckich. 
GTO zdała wielki egzamin.

— Partia 1 Rząd Polski Lu
dowej, otaczają sport i rozwój 
tężyzny fizycznej szczególną o- 
pieką — mówił dalej Stefa
nik.

SPO to początek masowej 
próby. SPO będzie normą war 
tości fizycznej i moralnej, na
grodą za wzorową postawę i 
wszechstronne przygotowanie.

Wręczenia pierwszych odz nak SPO dokonał przew. WRN 
Żabiński. Na zdjęciu wręczanie odznak.

Zasłużony mistrz sportu
Szymura o IPO
Na uroczystości wręczania 

pierwszych odznak SPO w 
woj. szczecińskim, obecny 
był również wielokrotny repre 
zentant Polski w boksie Fran
ciszek Szmura, który przeka
zał sportowcom szczecińskim 
serdeczne pozdrowienia Zebra 
ni na sali liczni sportowcy, 
zgotowali Szymurze żywioło
wą owację.

A oto co mówi mistrz spor
tu, który jest jednym z pierw
szych posiadaczy SPO w Pol
sce, na temat zdobycia odzna
ki.

— Muszę się przyznać, że 
zdobycie SPO nie było dla 
mnie rzeczą prostą. Aby speł
nić wszystkie wymagane na 
SPO minima zmuszony byłem 
do przygotowania i uzupełnie
nia swych możliwości Doty
czyło to przede wszystkim ko
nieczności nauki pływania i 
podwyższenia wyników w strze 
laniu. Pozostałe minima uzy
skałem mniej lub więcej łat
wo.

Uzyskawszy SPO stwierdzi
łem, że zdobycie tej odznaki, 
będzie mieć kolosalny wpływ 
na umasowienie sportu w Pol
sce.

Wymagane normy, aczkol
wiek łatwe i dostępne dla każ

Długotrwałe brawa szczel
nie wypełnionej młodzieżą i 
działaczami sportowymi sali 
MRN, były potwierdzeniem 
prawdziwości tych słów

Moment wręczenia pierw
szych odznak SPO. odznak, 
które zapoczątkują nowy roz
dział w sporcie polskim miał 
w Szczecinie wyjątkowo donio 
sły charakter.

W uroczystości tej wzięli u- 
rlział przedstawiciele Partii, 
ZMP. władz sportowych licz
ni sportowcy wszystkich zrze
szeń i klubów. Na uroczystość 
przybyły również drużyny 
dwóch mistrzów Polski w pił
ce nożnej: Gwardia Kraków, 
oraz boksie, Gwardia War
szawa z zaslużonm mistrzem 
sportu Szymurą na czele.

Pierwszą honorową odznakę 
SPO, przyznano decyzją 
WKKF. przewodniczącemu 
WRN Żabińskiemu, który wrę 
czyi później SPO 38-miu spor
towcom woj. szczecińskiego.

A oto nazwiska tych wzoro
wych sportowców i działaczy 
sportowych:

Seledyn, Bieniek, Barański, 
Hejna, Borek (wszyscy LZS), 
Bartoszewska, Gajda, Bogu
sławski, Majewska, Ryzie- 
wicz, Jakubowski, Opolski. Di 
xa, Kubiaczyk, Selwarnik. Bu
ry, Kurzyk, Kalisiewicz Ko
zioł, Szlejfer, Stefanik, Paź- 
niewski. Czyżewski, Sawicki, 
Bonazzo, Piątek, Foryszewski, 
Skowroński, Radka. Zywotko, 
Wielga, Bartczak, Suchogór- 
ski, Stachecki, Boroń, Osełka, 
Paluszkiewicz.

Na zakończenie uroczystości 
odbyły się pokazowe walki 
szermiercze w wykonaniu miej 
scowych zawodników i trene
rów, oraz występy artystyczne 
chóru szkoły TPD Nr 1 i ba
letu młodzieżowego. (Rak)

dego zdrowego człowieka, wy
magają jednak przygotowania 
i rozszerzenia swych możliwo
ści fizycznych.

Zasłużony mistrz sportu Fr. 
Szymura.

Minima SPO są najlepszym 
sprawdzianem zdolności do wy 
konywania każdej pracy i peł
nej wartości jako żołnierza w 
obronie spraw i granic Polski 
Ludowej. Dlatego tet posiada
nie SPO winno być i niewąt
pliwie będzie ambicja każde
go świadomego obywatela.

Piłkarz Gwardii Stefanik.


